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Pismo to wychodzi codziennie oprócz niedziel i 
świąt nroczystych w drukarni Stanisława 
Gieszkowskiego 


“Imiona RZYMSKIE. 
Dziś Katarzyny Sen. 
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Zaliczenie na trzy miesiące złotych dzieśię ć 
miesięcznie złotych ćztóćry, nnmer pojedynczy 


groszy dziesięć. 


M IMIONA SŁAWIAŃSKIE. 
IE Dzis Chwalisława. 
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RAKOWSKI. 
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Wiadomości krajowe. Wezoraj nadeszła tu pewna wiadomość że 


KRAKÓW. 


W końcu tegorocznego kursu teatraluego, 
ma być przedstawionych kilka dzieł w cale no- 
wych, jako to: Mulat dramat w trzech ak- 
tach: z fraucuzkiego; — Leon czyli miłość 
macierzysska; — dramat w pięcin aktach; 
Ostatni potomkowie Torygnich i Kanda- 
łów dramat Dumasa ;— Mudy mąż starćj wdo- 
wy, komedya bardzo zabawna w 3 aktach, gra- 
na tn w języku francuzkim zeszlćj wiosny przez 
kompanię francuzką Panny Georges; najnow- 
szy dramat Pana Dumas: Paweź Dżon w Ściu 
aktach, i kilka innych komedyi. 

Wkrótce Pani Walde, wystąpi po drugi raz 


na scenie tutejszćj, w komedyi hrabiego Fredra; , 


Mąż i żona. 
Wiadomości zagraniczne. 


FRANCYA. 
Paryż 20 Kwietnia. ; s 
Minister wojny otrzymał wczoraj z Algiern 
kilka depeszy telegraficznych , które w ogólno- 
Ści polwierdzają już poprzednio ogłoszone Wia- 
ipic o korzyściach mad arabami odniesio- 
nych. 


pan Aguado (margrabia de las Maresmas) w 
drodze do Madrytu apoplexyą tknięty umarł., 
Śmierć tego bankiera, który miał rocznego do- 
chodu do 3 milionów fr. niejedną spekulacyę 
sparaliżuje, mianowicie rządu hiszpańskiego z 
którym się właśnie względem nowćj układał 
pożyczki. 

Opera włoska opuściła Paryż, udając się do 
Londynu. W czasie jćj niebytności niemiec- 
kie towarzystwo opery dawać będzie przedsta- 
wienia w sali Ventadour, pod dyrekcyą pana 
Schumana. 

Zaledwie sobie wystawić można tłok w cza- 
sie wielkanocnym, jaki mieli niektórzy ulubieni 
kaznodzieje paryzcy; kościół Panny ' Maryi 
(Notredame) i Št. Rocha, gdzie miewali kaza- 
nia X. Coquerreau i X. Fovel, tak licznie by- 
ły odwiedzane, że na początku kazania jnż 
Żaduego miejsca nie można było znaleść. Uwas 
żano Wiktora Hugo spowiadającego się przed 


- X. Ravignan. 


Były Kalif Konstantyny, Ben Aissa, które- 
mu ciężkie 20.letnie więzienie król zamienił na 
więzienie proste, ma być przewieziony do Ver. 
dun, gdzie będzię mógł być odwiedzany przez 
familią. 


Constilutionnel w następujący | sposób wy- 
raża się względem nadchodzących ZA WM 
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»Gabinet, który jeszcze przed miesiącem pokła- 
dał zupełnej zaufanie w rezultacie przyszłych 
powszechnych wyborów, zaczyna uczuwać żywe 
obawy z powodu poruszenia jakie się w duchu 
publicznym objawia. Ostatnie dwa wybory W 
Metz i Pontarlier, gdzie -upadli kaudydaei któ- 
rych gabinet popierał, nieprzyjemnie go dotknę- 
ły. Pojmujemy że gabinet gotówby wszystko 
albo odroczyć, albo bez namysłu rozstrzygnąć, 
balety podwójnym krokiem przystąpić do roz» 
wiązania izby.  Materyalne interesa, któ- 
rym gabinet szczególnie pochlebiał, i przedsta- 
wiał widoki krajuna ziemi, zaczynają się nie- 
pokoić, uskarżać, i łączą się nawet przeciw 
tym systematycznym środkom, przez kłóre ich 
teraźniejszość i przyszłość jest zagrożoną. Ta 
fantastyczna siatka kolei żelaznych, która wszę- 
dzie w małych przestrzeniach jest oznaczoną 
i żadnego związku nie przedstawia, która je- 
dnocześnie nadzieję i obawę, radość i powąt- 
piewanie rozsiewa, wywarła zupełnie inny wpływ 
jak się spodziewano. ' Złudzenie tak jest wi- 
docznóćm , sidła tak są jawnie zastawione,. iż 
łud tak ukształcony jak francuzki, wstydzi się 
Że go sądzą być zdolnym do wpadnięcia w te 
sidła. Napróżno jeden minister powiedział, że 
to mnóztwo drobnych kawałków kolei żelaznych, 
nie ukrywało w sobie myśli odnoszącćj się do 
"wyborów, tylko że to jest rodząj zadatku, któ- 
ry gabinet na dalszy rachunek ofiaruje całćj 
Francyi. To wyrażenie jest bardzo naiwne, 
albo nieszczęśliwie wybrane. Zadatek, poprze- 
dza zwykle targ. Jakiż więc targ chce gabi- 
net przybić? Czyż nie wiemy że są takie targi 
których prawo zabrania, a nawet je karzeł 
Ale to jeszcze nie jest wszystko, duch publi. 
czny obudzonym jest jeszcze przez tysiąc m- 
nych rzeczy, które go wprawiają w nałężenie; 
przewrotne nsiłowania względem politycznych 
i sądowych reakcyi; powstanie przeciw oświe- 
ceniu publicznemu, wskrzeszenie zabronionych 
prawami bractw religijnych, pokorna postawa 
względem obcych narodów, czołobitność dla 
Anglii, w obec szemrzącćj izby parów, dla An- 
glii która stara się podkopać nasz handel i po- 
niżyć naszą flagę, to wszystko obudza sprawie- 
»dliwą drażliwość ludu i objawia swój wpływ 
na kolegia wyborcze. Wszędzie ganią traktat 
rewizyi, jako npokarzający dla naszćj marynat- 
ki, szkodliwy dla naszego handlu i nwłaczający 
naszym prawom. (Są to słowa Consfytutiont: 
sty, ale tylko czcze słowa, których nikt już 
siesłucha.) 
Wydaną została w tych dniach broszurka 
względem spraw rzeczypospolitćj argentyńskićj. 
Autor jéj, pan Lelong, wysłaniec francuzów 


mieszkających nad rzeką srebrną, przedstawia 
tamtejszy stan w bardzo przesadzonych kolo- 
rach, aby obudzić interpellacye w izbach. — 
Pan Lelong stara się głównie dowieść z nastę= 
pujących punktów: d) że gabinet 29go Paź- 
dziernika, pomimo wszystkich przyrzeczeń, 
nie udziela żadnćj opieki 16,000 francuzom któ- 
rzy osiedli nad rzeką srebrną, a przynajwnićj 
Że ta opieka jest tylko pozorną; 2) że na pra- 
wym brzegu tćj rzeki francozi wystawieni są 
na wszelkie rodzaje szykan i zdzierstw, a na 
lewym terroryzm jest tak straszny że francnzi 
gotują się do ucieczki, opuszczając wszystkie 
swoje interesa w tym kraju; 3) że wszystkie 
klauzule traktatu zawartego w Buenos- Ayres 


nieustannie są gwałcone; 4) że nasze położenie 


w tych okolicach stało się w najwyższym sto- 
pniu krytycznóm, i obndza najżywsze obawy 
portów morskich i miast fabrycznych Francyi; 
5) że teu stan rzeczy, w skutku -zaniedbania 
i słabości rządu, stał się tak niebezpiecznym, 
żekupcy i właściciele okrętów francuzkich zmu- 
szonemi zostali powierzyć „prowadzenie swoich 
interesów, domom angielskim w Monievideo i 
Buenos-Ayres. 


ANGLIA. 
Londyn 19 Kwietnia. 

Mimo oświadczenia ministra osad lorda Stan- 
ley w izbie niższćj, że rząd. nie myśli o nowej 
wyprawie na rzekę Ni ier, Morning Herald 
mówi, że wznowienie jćj nie jest niepodobnćm 
do prawdy. Podług listów z wyspy  Wniebo- 
wstąpienia, z dnia 7 Lulego, paropływ Albert 
przybył tam w dniu 28 Stycznia. 0 nowych 
przypadkach śmierci na tym statku nie donoszą. 
Osada paropływu Welberforce ma także być 
w lepszym stanie jak w przeprawie w górę Ni- 
gru. W takim stanie rzeczy kapitan Allen miał 
oświadczyć, że załhierza z tym paropływem i 
dragim Sudan, w miesiącu Marcu powrócić ku 
brzegom z Afryki, a w Kwiełniu puścić się 
ziowa w górę Nigru, 


HISZPANIA. 


Madryt 9 Kwielnia. +" 
Correo Nacional pisze: »Głoszą Że Pan 
Gonzalez p. Guizotowi energiczną przesłał notę, 
w którćj się żali, że arcybiskup Paryzki stóso- 
wnie do okólnika papiezkiega modły za Kościół 
hiszpański w dyecezyi SWĆJ nakazał. Rząd 
fracuzki notę tę niechętnie przyjął i cierpką na , 
nię wydał odpowiedź. Nie wiemy, o ile po- 
głoski te są prawdziwe, tyle tylko niezawodną, 
że pan Gonzalez dzisiaj gońca nadzwyczajnege 


de Paryża wypławił „wiozącego depesze nader 
wielkićj wagi. Twierdzą oraz, że ministeryum 
nasze ciągle o to nalega, aby gabinet francuzki 
wszystkich wychodzców hiszpańskich bez wy. 
jatku od granicy oddalił.« 


STANY ZJEDNOCZONE PÓŁNOCNE, 


New York 19 Marca. | 

Stan stósunków między Anglią i Stanami 
Żjednoczonemi staje się coraz grożniejszym; 
wszędzie mówią tylko o wojnie i upatrują w 
nićj korzyści tak dla uprawy ziemi jak i dla 
fabryk krajowych. Zdaje się jednak że powsze- 
chny brak pieniędzy i usiłowania pana Ashbur= 
tona zdołają i nadal utrzymać przyjazne stosun- 
ki między rzeczonemi państwami, których obo- 
pólnym interesem jest utrzymanie pokoju, za 
pomocą wzajemnych nstąpień, w obecnych u- 
kładach uchylenie nieporozumień na celu ma- 
jących. 


pm — 


: Bozmaitości. 


WSPOMNIENIA Z MŁODOŚCI NAPOLEONA. 


(= Revue des deux Mondes.) 

Jeżeli życie ludzi którzy się uświetnili czynami 
wzbudza po nich nieskończone zajęcie, zajęcie to 
podwaja się jeszcze przy początku |ich zawodu 
i lubiemy się im przypatrywać, kiedy: w za- 
pasach z losem, jeszcze sobie nie wymogli miej- 
sca w świecie i nie skruszyli. żelaznego pierś- 
cienia w którym ich z razu przeznaczenie za- 
mykało. Téj uporczywćj i pierwszćj walki, 
najdohitniejszy obraz przedstawia {nam Na- 
oleon. , 

Publiczne czyny życia tego wielkiego wojo- 
wnika wszędzie są zapisane, i nikt ich nie za- 
pomni. Tajne układy jego polityki. zachowane 
są w kancellaryach wszystkich dworów Euro- 
pejskich, i prędzćj czy póznićj objawione będą 
powszechności. Co się zaś tycze jego prywa- 
tnego życia, pamiętniki ogłoszone przez ręzma- 
ite osoby przywiązane do boku cesarza, a mia- 
nowicie dzieła spisane pod jego okiem na Stćj 
Helenie, zawierają mnoziwo anegdot mnićj wię- 
cćj autentycznych, które, do pewnego punktn 
dają poznać jego zwyczaje i charakter. Je- 
dnakże te wspomnienia odnoszą się do najświe- 
tniejszćj epoki Napoleona. Przedstawiają go 
nam, jako jenerała, pierwszego konsula, cesar 
rza, juź to okrytego cesarską purpurą; juź przy- 
kutego do skały jeńca; lecz od chwili wzbicia 
się jego pod Tulonem, aż do dnia w którym 


upadł wśród Oceanu, widzimy w nim jeniusz 
juź rozwinięty, a nic nam nie odkrywa jak on 


za age 


zachowały. te drogie pamiątki od zniszczenia. 
Nastpującym sposobem doszły one aż do nas. 
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Za konsulatu Napoleon który już był zajął 
niejsce w bistoryi, jak to sam powiedział, po- 
starał się o zabezpieczenie wszystkich papierów 
ze swćj młodości. Umieścił więc takowe. w 
wielkićj tece ministeryalnćj z napisem: ` s/Kor= 


'respondencya x pierwszym Konsulems zmazał 


ten podpis i własnoręcznie dodał: »Oddać do 
rąk wlasnych Kardynałowi Fesch. Teka ta 
obwiązana i zapieczętowana berbem kardynała 
Fesch, przebyła nietknięta, Cesarstwo i Restaura- 
cyą; późnićj zawsze nietknięta, przez rozmaite 
przechodziła ręce, i niedawno dopiero dowiedziano 
się co zawiera. Nic z niéj nie zginęło, posia- 
damy obecnie wszystkie pisma które pierwia- 
stkowo Napoleon włożył. 

Papiery te dzieią się natnralnie na dwa ro- 
dzaje, pierwszy zawiera korrespondencye i szcze- 
góły biograficzne, drugi zaś oryginalne twory 
Napoleona, myśli noty, przypiski, t wyjątki z 
rozmaitych dzieł. t 

Wszystkie te papiery są własnoręczne, a 


przynajmnićj są to odpisy poprawiane przez au- 
tora. Aby dać wyobrażenie o liczbie tych do- 
kumentów, dosyć jest powiedzieć że nie licząc 
kopii i mnóztwą oderwanych kawałków, znaj- 
duje się w tój tece .38 wielkich zeszytów, cał- 
kowicie ręką Napoleona napisanych. Większa 
część tych zeszytów ma daty i to jest wszyst- 
ko co napisał Napoleon ed r. 1786 aż do roku 
1793. 
(Dalszy ciąg nastapi.) 

PRZYJECHALI DO KRAKOWA. 

Od dnia 28 do dnia 29 Kwietnia. 

Kosminski Józef ob., Pfeiffer Juliusz, Pracki Fe- 
lix ob., Biernacki Karol ob., Szezepowski Józef ob., 
z Polski; — Chmielowski Kajetan, z Galicyi. 

Wyjechali z Krakowa. 

Żuchowski Franciszek ob., Redlich Zypmuut, Biel- 
ska Domitella, Rzewuski Jan ob., do Polski; — Wal- 
ter Wojciech ob., Szaniawski Kalasanty, SZaniavyska 
Justyna, Zeromski Kajetan ob., Jurkiewicz Salomea 
ob., Wąsowicz Anna hr., do Galicyi; — Gagatnicki, 
do Pruss. 


Doniesienia Urzędowe. 


„Nro 57 D. S. J. 


SEKRETARZ JENERALNY SENATU RZĄDZĄCEGO. 
Wolnego Miasta Krakowa i Jego Ońręgu. 

Upoważniony postanowieniem Senatu Rzą. 
dzącego z dnia 1l b. m. i r. do L. 1790 za- 
padlym; Sekretarz Jeneralny Senatu ogłasza 
niniejszym kankurs na posadę kontrollora la- 
sowego, któryby obok dopomagania nadleśni- 
czemu rządowemu w cgynnościach jego urzę- 
dowania miał nadto wyłączny obowiązek made 
zorowania porządku w administraczi lasów 
prywatnych by takowa. wedle przepisów pa=" 


tentu lasowego prowadzoną była.. Do posa 
dy tej pensya w kwocie złp. 1500 rocznie 
jest przywiązaną. Mający chęć ubiegania się 
o uzyskanie powyższćj posady o ile posiadają 
potrzebne do tego kwalifikacye a mianowicia 
naukę leśnictwa i miernictwa praktycznego; 
zechcą podania Swe dowodami opatrzona na 


_stęplu ceny złp. dwa na ręce podpisanego w 


przeciągu dni 30 złożyć po npłynieniu bowiem 
tego terminu konkurs zamkniętym zostanie, 
Kraków dnia 22 Kwietnia 1842 r. 


(2r.) Darowski. - 


Doniesienie prywatne. 


„Admuistracya wyłącznie uprzywilejowan 

Cesarza Ferdynanda północnćj kolei ogłasza 

godziny odchodu i ceny iejże na rok 1841 3 
1842 podczas zimy: : 


z Olomońca do Wiednia o godzinio 53 z rana 
„» Prserowa ,, » ż 
Ceny w Mon. 

dla samych osób 
I. klassa 24 grajcary, 2kl, 15 g. 
3 kl. 10. g. 

dla osób z ciężarem 
I. klassa 15 grajcarów 2. kl. 10) 
g. 3 kl. 6 gr. 


35 6ż LL) 


Kow. 


od osoby na 
milę 


Dzieci do lat 2 są wolłae, starsze zaś aż 
do lat 10 piacą połowę. 

Taryfa cen szczegółowych: ; 
dla osób, towarów, pak, zwierząt i ekwipa- 
żów, które za każdą razą zabrane być moe 
gą, znajdaje się w każdym biórze kolei. 

Za stacyi pocztowój w granicach (Weis. 
kirch) do Kolei w Przerowie omnibusy prze- 
wożą szanownych podróżnych za opłatą 1 Z 
R. grajcerów- od osoby. 

'Berno d. 23 października 1841 -r. 


(or.) Pazzani Dyrektor. 
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